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Z Do latkami ko s z tuj e 
w prenumerac i e:  B e z  p o ­
ry, t y : kwar talnie  A * ł . ;
miesięcznie 1 7.1. 40 cent.  
Z p o c z t a :  kwartalnie 5x1.; 
miesięcznie Izł.  75 c. w.  a. S A Z B T i  L W 8 W S & L

Insercya w pdłbolumŁie, 
drukiem garmont, 7 cen­
tów od wiersza. — Rekla- 
macye są wolne od opłaty 
pocztowej.

Część urzędowi#.'
(O fiary na pogorzelców .)

Na wsparcie  dotkniętych poża rem mieszkańców mias ' eezka 
Z ahłotow a  złożyl i  »' P re zydyum magis t r atu miasta L w ow a PP.  : 
Hoffmann ! z ł . ,  Karol ina Alzner  1 zł . ,  Felix L an g  1 zł . ,  G. Ma- 
r i schle r  50 c., Kasper  Boczkowsk i  I zł . ,  A. H. 30  c., S.  50 
A. I), 1 zł . ,  hr .  Bronowiecki  1 zł . ,  Świet l ik 50 c., K. H.  50 c., W.
I). 10 c.,  N. N. 20  c , J  F.  10 c., Karol  T ru b a  20  c., Jó z e f  Flos
16’/2 c., J.  R. 10 i’., J e rz y  lvu Im a 10 c , Klemens Motylewski  1 0 c., 
Mojzesz S i ege r  10 c., Jó z e f  Tuchmani)  10 c., Adolf  Ei i rbans 10 c.,
J akób Zimnierniann 10 c., Wol f  Czopp 10 o., Rachel  Czises 10 c.,
Leon Popiel  10 c., Samuel  H uss 10 c., Mihel Obogi 10 c., Mehl
10 c., W einreh 10 c., Ft tel  10 e., Menkes 10 c . ,  L e i se r  Wurm
10 c., Licpe Bcdek 5 c., Pilpel 10 c., J.  Rosenbusch 10 c., A b ra ­
ham Schens te in  10 c . , M. Ra pp apo r t  10 c. , J .  Rapp apo r t  10
W e n a r t  10 c., A. Sch.  J zl . ,  Jan  Kt-rsch 10 c., E razin Ringel  10 c., 
J ę d z  ej l lnczyński  10 c,, Sel ig  Fri inkel  10 c., Karol  W e r u e r  1 zł . ,
Moj zesz  Kauf  15 c., Cbaim H. Kn osif 10 c., Siissmann Reiss 10 c.,
Stefan Mandel 25  r. ,  Mojżesz Helpern 10 c., Konwent  panien Sa -
k ramentek  20  c., J .  Schumann  1 zł . ,  N. N.  50  c., Bracia T o w a r -
niccy 50  c,, M. Kabath 50  c., A. P. 50 c., J .  L.  S i nger  & Comp.  
1 zł . ,  Schubuth  50 c., F.  S idorowicz  50. ,  Jan  Just ian 50  c., An­
toni Kirscl iner  50 c., N. K. 50 c., J.  Kuhmayen 50 c., Pol io & 
Maurizio 50  c.

Dyrek cya  f iu-nsów krajowych we L w o w ie  mianowała  kwie-  
skowanego  kon tro lo ra  urzędu podatkowego 1. klasy,  M ichała T e r ­
leckiego  p rowizorycznym asystentem kancelaryjnym I. klasy.

Z c. k. Dyrekcyi  f inansów krajowych .
L w ó w ,  21- lis topada 1862

Gmina ftjalkowit.e  w obwodzie przemyskim oho wiązała się 
po wieczne czasy dla założenia r egu la rne j  szkoły  parafialnej u s ie­
b ie :  is tniejący juz  budynek szkolny s tosownie p rzy rzą dz i ć  i zawsze 
w dobrym stanie u t r zy m y wa ć ;  zbudować  szopę na d rze wo i s t a j ­
nię, sp rawiać  pot rzebne porządki  szkolne,  zajmować się cz ysz cze ­
niem szkoły,  na opał  szkoły dos ta rczać  rocznie  4 niż. aus tr .  sagów 
drze wa  bukowego ,  i każdoczesnemu nauczycielowi,  k tó r y  ma oraz  
pełnić s łużbę diaka,  płacić rocznie  105 zl .  w. a.

Okazaną  temi ofiarami t roskl iwość o poparcie oświa ty między 
ludem w iejskim podaje c. k. Namiesluictw o z wyrazem uznania do 
wiadomości  powszechnej .

Część nieurzędowa.
L w ó w ,  26go l is topada.  Od dawna ju ż  czuć się daje we 

wszys tkich  krajach monarchi i  po t rzeba  zaprowadzeu ia  p rawa w o ­
dnego,  używanie  wody bieżącej dokładn ie  określa jącego.  Krom bo­
wiem Kró les twa  Lombardo-weneck iego ,  w k tó rem obowiązuje do­
tąd prawo wodne francuskie,  ż czasów panowania f rancuskiego  po­
zos ta ł e ,  inne k raje koronne popi zesłać je szcze muszą na ogólnych 
oznaczeniach kodeksu cywilnego,  na patentach  i ro zporządzen iach  
różnemi  czasy ogłaszanych,  k tó re  j e dn ak  ani r ze czy  dosta tecznie 
nie wyczerpują  ani też nie tw o r zą  całości ,  sys t ematycznie u łoż o­
nej. Socya lne  zaś  p rawo  wodne wszys tk ie  s tosunki  okreś la jące ,
tein hardziej  j e s t  pożądane,  iż p rzy  wzmagającym się popędzie do 
różnych  przedsięb ior s tw,  mnożą się zak łady p rze my s ło w e  na uży ­
waniu wody' bieżącej  oparte .  W zg lę dy  te spow odowały  ju ż  w roku 
1850 wysokie ministeryum rolnic twa i handlu do wysadzen ia  oso­
bnej komis j i  p rojek t  do p rawa  wodnego z re da go w ać  mającej .  J a ­
koż p ro jek t  p r zez  komisyę t ę  wypraco wa ny  izbom handlowym i
tow arz ys t wo m rolniczym do zaopinowania zakomunikowany  b y ł ,
powszechnie  j ednak  odrzucony zos tał ,  z powodu,  iż w b rew  ozna­
czeniom kodeksu cywilnego i z naruszen iem nabytego p rawa  z a ­
p rze cza ł  osobom p r y w a t n y m  własność wszelkiej  wody bieżącej ,  bez  
wzg lędu  na jej  powstanie,  obję tość i uży tkowanie .  P ro je k t  więc 
ten poddano g run towne j  i r adyka lnej  reformie,  tak zaś  p rze rob iony  
i p r ze ksz ta ł cony  opera t  przes łano  obecnie izbom handlowym i to ­
warzys two m rolniczym jako nowy p ro jek t  do p raw a  wodnego z w e ­
zwaniem,  ażeby uwag i  swe nad nim c z y n i ł y  i opinie swoje  wys.  
mini steryum handlu i rolnictwa zakomunikowały.

Nowy pro jek t  do p rawa składa się z dziewięciu oddz iałów i
117 pa ragra fów,  spoczywa zas  na tej zasadzie ,  iż wsze lki  s t rumień 
wody własnością  j e s t  tego,  w k tó reg o  g runcie  wy t rysk a  i p rzez  
k tó rego  g r u n ta  płynie,  o ’ tyle j ednak  o ile n' e staje się spławnym 
lub zdolnym spuszczan ia  d rze wa  na t r a tw a ch ,  w k tó rym to r az ie  
s t rumień s taje się r ze ką ,  własnością  ogółu będącą i w mia rę  p r z e ­
pisów’ obowiązujących,  p rze z  każdego  j ako  d roga  publiczna użyty 
być może.  Ro zd z i a ł  I. w pa ragra fach  od 1. do 21.  skreś l a  do

kładuie naturę wody bieżącej ,  dzieląc ją  na własność  p rywatną  i 
publiczną,  r egulując  za razem stosunki  sąs iedz twa  wodnego p rawa ,  i 
cl) o wiąz ni nadbrzeżnych  właściciel i  gruntu.  Mając zaś  na uwad ze  
tak dobroczynne j a k  równie  i s zkodl iwe działanie wody,  t r ak t u je  
w rozdziale  II. w §§.  od 22.  do 36.  o odwodnianiu i nawodnianiu,
0 s łużebnośc iach z tego powodu  powsta jących ,  o s towarzyszen iach  
w tym celu tworzy ć  się mogących,  k tórych  skład i a t rybucye do­
kładnie oznacza.  Rozdz iał  III, §§. 37  do 43 s tanowi  o za k ła dach  
ua popędzie wodnym opar tych,  poddając je  pod koncesyę i kon trolę  
władzy  poli tycznej .  Rozdzia ł  IV. §§.  4 5 — 57 mówi o żeg ludze  i 
spławianiu t r atwami ,  rozdz ia ł  zaś V. §§.  5 8 — 64 o rybo łóws twie ,  
przyznając t ako we  w wodach p rywatnych  wyłączn ie  na r z e c z  w ła ­
ścicieli.  Rozdział  VI. §§.  6 5 —70 przyzna je  gminom, w raz ie  kon ie -  
cz-tipj pot rzeby,  p rawo zaopa t rywan ia  s :ę w wodę n iezbędną do 
picia, prania,  pojenia bydła i do innych pot rzeb  domowych ,  nawe t  
z strumieni p rywatną  własnością będących,  wsza kże  za w y n ag r o ­
dzeniem bliżej oznaczyć się maiącem.  Roz dz ia ł  VII.  §§.  71— 8 7  
stanowi  o p rawie i obowiązku u t rzymywania  b r ze g ów  i ko ry ta  
wody.  Rozdzia ł  VIII, §§. 8S— 95 orze ka  kary na p rz e k ro c ze n i a  
p rzep isów pol icyjnych w używaniu wody i u szkodzeniu z a k ł a dó w  
wodnych,  uaŁoniec zaś  rozdz ia ł  IX §§.  96  — 117 s tanowi  o zwie rz* 
chności  wodnej ,  k tó rą  oddaje władzom pol i tycznym,  za p ro wa dza jąc  
obok nich magi s t r aty  wodne pod p rezydencyą sędziego powia towego  
działające,  z delegowanych izb hand lowych i t o w a r z y s tw  ro ln iczych  
z ło zsn e ,  k tó relo  magi s t r aty  pi lnować mają po szczegó le  zachowania  
p rzep i sów i rozp or ząd zeń  pod wzgiędem użycia wód wydanych ,  
będąc za razem sądami pokoju,  działa jącemi  na d rodze  pojednania 
w razie  wydarzonych  sporów,  k tó re  w raz ie  niepojednania władz om 
poli tycznym do rozsądzen ia  p rze k az a ć  i w r a z  z opinią sw ą  p r z e ­
s łać mają.

T ak i  jest  pobieżny szkic p r o jek tu  do p r aw a  izbom hand lowym
1 tow arz ys t wo m rolniczym do zaopinowania p rzes łanego.  Spod z ie ­
wać się można, iż p rojek t  ten pójdzie pod ro zb ió r  ludzi p r a k ty c z ­
nych,  z potrzebami  kraju pod wzgiędem uregulowan ia  s tosunków 
wodnych obznajomionych,  k tó rych uwagi  wskażą to,  w czein mógłby  
być uie dok ładnym lub nie dosta t ecznym,  gwol i  t emu,  żeby p r aw a  
po trzebom kra ju  odpowiadające,  po wszechs t ronnym ro z b io . z e  na 
d rodze  właściwe j  s a n k c j o n o w a n e , i w życie wp ro w ad zo ne  b yć  
mogło.

W  miarę zaś  rozwija jącej  się opioii i zdań pod wzg lędem 
pro jektu  do p rawa powyżej  s t r e s zczonego ,  zastrzegamy sobie cz y­
nienie nad nim własnych uwag  naszych,  k tó r e  znów  cddamy pod  
sąd ludzi  z p rzedmiotem tym specyaloie obznajoionionycb.

Monarchia Anstryacka.
f i z e z a k o w a  , 22.  l is topada.  ( B udow a ko le i żelaznej. —  

R eorganizucyu ceł rosyjskich . —  W yw óz w ęgla .)
Korespondent  niemieckiej  Gaze ty  Lwowsk ie j  pisze,  że  budowa  

kolei żelaznej  z Nowego  Beninie do Oświęcima,  k tó r a  ł ączy kolej  
górno-8ż ląską  z północną,  j e s t  już na ukończen iu .  T e r a z  k ła dą  
szyny,  i tylko potrzeba będzie j e szcze  potem postawić mos t  że lazny  
na Wiś le ,  k tó ry j e s t  j u ż  w całości  p rzygo towany ,  zaczem można  
p rzypuszczać ,  że p rzy  pomyślnem powie t rzu  może nas tąpić o twarc ie  
kolei z początkiem lutego.  —  W  tutej szych magazynach  l eżą  
za w sze  jeszcze znaczne t r anspor tu  a r t y k u ł ów  , k tó r ych  w y w óz  
wzbroniony zos ta ł  do Prus  z powodu  z a r az y  bydła .  —  W  sąsiedniej  
l losyi  —  ja k  słychać z pewnośc ią  —  ma nastąpić w k r ó t c e  r e o r g a ­
n iz ac ja  ceł.  Wiadomo,  że poczty w prowincyach  polskich oddane 
zos ta ły  w najnowszym czas ie  pod za rząd  polskiej  władzy  centralnej ,  
a to same ma nastąpić t e r a z  z cłami,  k tó r e  na p rzysz łość  niebędą 
juz  przydz ielono do depar t amentu  handlowego w Pe te r s bur gu .  W ł a ­
dze cent ralne  bę‘dą zna jdować się w W a rs za wi e .  —  Z  węgla w y r a ­
bianego iv cesarskich kopalniach iv Ja worzn ie ,  w yw oż ą  znaczne  
t r an sp o r ta  do Polski.  Do samej  W a r s z a w y  p r zyw ioz ła  kolej  że lazna  
na ci ąg tej  zimy 50-000  ce tna rów.

K r a k ó w ,  22.  l is topada.  (H andel. —  B a l na św . K a ta ­
rzynę. —  Zgon  weterana p o lsk ieg o )  Ko res p o nd en c ja  do niemiec­
kiej Gaze ty  Lwowskiej  donosi  Tu te j sze  s tosunki  hand lowe  są dotąd 
j e sz c ze  dość niepomyślne,  g d yż  k om uni ka c j a  z za gran ic ą  nie może 
ciągle j e szcze  wroc ic  do dawnych rozmia rów.  Z bo że  p r zy  t e r a ­
źniejszych znacznych dowozach  nie ma p rawie  żadnego  odbytu, i 
prze to  można oczekiwać,  że  ceny j ego,  i t ak  dość niskie,  spadną 
j e szc ze  bardziej .  Najlepiej  odchodzą t e ra z  kar tof le ,  a j ak  znacznym 
musiał  b j7ć ich zbiór  t egoroczny ,  okazuje najlepiej ta okol iczność,  
że na ra z  przewoz i  kolej po 180 cen tna rów do P rus ,  gdzie pomimo 
dość wysokiej  ceny,  zn ac bo dz ą  za ra z  kupca.  —  W  tu te j szym nie-  
mieckiem kasynie,  gdzie t e ra z  odbywają  się r egula rnie  cor t ydz ień  
p r o d u k c j e  muzykalne,  ma być wyprawiony  25.  b. ni. bal  S.  Kata­
r zyny .  —  Wczo ra j  um a r ł  tu  90ie tni  we te ran  polski ,  pu łkow nik
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Marc iu T a r n o w s k i ,  który  p r zed  ki lkoma lafy p rzeniós ł  się był  
z Woły n ia  na mieszkanie  do K ra ko w a .

( P ro jek t postępow ania ugodnego w  kom isy i m ieszanej. —  
Ustawa względem  zabezpieczenia w ła sn o śc i a rtystyczne j.)

Komiaya mieszana obu izb u tworzona  do zagodzenia  n ieporo­
zumień wzg lędem pos tępowania  ugodnego,  za ła twi ła  swoja czynność 
na wcz ora j szem ki lkogodz innem posiedzeniu w i eezoruem.  Zupe łne  
nas tąpi ło  porozumienie .  P un k tó w  spornych było 5. — P rzy  § 4.  
izba deputowanych postanowi ła ,  aby  zgłasza jący się do po s tę po w a­
nia ugodnego  za łącz a ł  bilans ze sz ło roczny ,  izba panów zaś  żądała  
za łączenia  bilansu z  ro k u  os ta tniego,  z k tó rego  tenże wed łu g  z w y ­
czaju hand lowego  powinien być u k o ń c z o n y ;  p rzy  §. 14.  izba depu­
towanych  postanowiła ,  aby na czas postępowania ugodnego ,  a r es z t  
osobis ty  poprzednio do sku tku  p rzywiedziony ,  zos ta ł  zniesiony,  izba 
panó w zaś  sprzec iwia ła  się temu,  s tanowiąc ,  że a r es z t  osobis ty 
może t r w a ć  p rze z  cały czas pos tępowania  u g o dn eg o ;  p rzy  §, 17.  
izba panów zrobi ł a dodatek,  aby kosz towności ,  papiery publiczne 
itd.  były do sądu z ł o ż o n e ;  p rzy  §. 37.  izba deputowanych p os t an o­
wiła,  że jeżeli  d łużnik nie dopełnia swoich zobowiązań,  t rac i  swoje  
uwolnienie w obec tych wierzyciel i ,  k tó rzy  zgłosil i  się z swoimi 
żądaniami ,  izba panów zaś  żądała,  aby dłużnik w tym raz ie  t r ac i ł  
p raw o  do p r zyzwolonych  mu t e rminów płacenia.  W  tych  cz te rech 
punk tach  cz łonk ow ie  izby deputowanych przyję l i  wnioski  izby pa ­
nów’ z małemi  modyfikacyami.  P rzy  §. 37.  izba depu towanych po­
s tanowi ła  nareszc ie ,  aby wierzycie l  w części  tylko zaspoko jony 
mógł  do kon ku rs u  później  o tworzon eg o  tylko tyle od swego  p ie r ­
wotnego żądania wymagać  procentu,  ile mu p rzypada j e szcze  od 
kw oty ,  k tó ra  w ed łu g  ugod y  miała być wypłaconą ,  podczas gdy izba 
panów wykreś l i ł a  całkiem to postanowien ie  ze swego  projektu.  
W  tym punkcie cz łonkowie  i zby  panów przystąpi l i  do wniosku izby 
depu towanych.  J e s t  więc nadzieja,  że  poprawiony  sposób pos tępo­
wania ugodnego j e szc ze  p rzed końcem sesyi stanie się ustawą.

Rząd  aus t ryack i  p rz e s ł a ł  baronowi  Kiibek,  postowi  p rzy  p re-  
zydyum zw ią zk u  niemieckiego p r o je k t  do ustawy względem za b e z ­
pieczenia własności  a r tys tycznej ,  k t ó rą  sejm zw ią zko w y ma zająć 
się wk ró tc e .  W e d ł u g  t ego  p ro jek tu  czas zabezpieczenia  p raw au t o r ­
skich t r w a  do 30  lat po śmierci  up rawnionego,  ale na dłużej  nie 
może  być  rozc iągnięty nawet  żadnym osobnym przywile jem.  S a m o ­
wolny p rz e dr uk  l is tów je s t  t akże  zabroniony,  wyjąwszy  gdy tym 
sposobem ma się odwróc ić  zamach publiczny.  P rz e d r u k  doniesień 
dz iennika rsk ich  z innych gazet ,  z podaniem ź r ó d ła  j e s t  dozwolony,  
ale t e l egramy oryginalne,  takież  korespondeucye  i a r t yku ły  wstępne 
mogą być p r ze d ru k ow an e  dopiero w 24 godzin po wyjściu dzien­
nika,  to j e s t  po o t rzymaniu go z w yk łą  drogą.

(D okum entu  dyplom atyczne.)
Buth&chaftcr og łasza  nas tępujące rozpor zą dze n i e  lir. Rech -  

b e i g a  do lir. Wimpfen  w Londynie  da towane z Wiedn ia  doia 29go 
paźdz ie rn ika ,  a odnoszące s ;ę do sp rawy  niemiecko-duńskie j  :

Mr. Jul i an Fane zak omu nik ow ał  nic za łączoną tu wr odpisie 
depeszę ,  k tó r ą  mu król .  angielski  minis ter  sp ra w  za gran icznych  
p r ze s ł a ł  z r oz ka zu  Królowej  Jej  Mości w celu spieszniejszego z a ­
ła twienia sporów między Niemcami a Danią.

J a k  JVV. . . . wyrozumiesz  z tego dokumentu , lord Russell  
od t ego  roz p oc zą ł  wyłuszczenie  swoich propozycyi ,  że  wskaza ł  
na jp rzód punktu,  w k tórych  wed łu g  j e g o  przekonan ia  już  n iewą t ­
pl iwy wypadek  z do tychczasowych  dyskusyi  wypłynął .  J ako  s ta łe  
zasady uważa on :

1.  że w Holsz tynie  i Lau en bu rg u  bez przyzwolenia  s tanów 
tych ks ię s tw nie mogą być żadne ustau 'y wydawane i żadne p o ­
datki  rozpi sywane.

2.  Ze kons ty tucya  z 2. paździe rn ika  1855 w Holsztynie i L a u ­
enburgu  formalnie zniesiona,  powinna także być zniesioną w Sz le s -  
wiku.

3. Ze właściwe  k ró les two  duńskie ma p rawo  niezawiśle  od 
p r zyzwolen ia  ks i ę s tw  wydawać  dla siebie us t awy  i rozp i sywać  po­
datki .

W yc h o dz ą c  z tych s t a łych zasad lord  Russel l  sk r eś l i ł  szkic 
nowego  planu, wed ług  k tó rego  kwes tya  o s tanowisko Sz lezwiku,  
j ak o  t eż zawik łane  zadanie p r zy w ró c en ia  wspólnej  kons tytucyi  
w inonarchyi  duńskiej  z zadowolen iem obydwu s t rou  mogłyby być 
za ła twione .  Ten szk ic  obejmuje król .  angielski  mini ster  w cz te rech  
nas tępu jących punk ta ch :

1.  Księstwom Holsztyn i L a u e n b u rg  ma być nadane to w sz y ­
s tko ,  czego  związe k  niemiecki  dla nich wymaga.

2.  Sz leswik ma p raw o  mieć r ząd  własny  i nie być r e p r e z e n ­
towanym w radz ie  pańs twa.

3. Budżet  normalny ma być p rzyzwalany  co dziesięć lat p rzez  
cz te ry  ciała r ep rezen tacy jn e  Danii ,  Holsztynu,  Lauen bu rga  i Sz les -  
wiku.

4.  N adz wyc za jne  wspólne wydatki  wymaga ją t akże  p r z y z w o ­
lenia duńskiego  se jmu i s tanów t r zec h  księstw.

Po bacznem ro zwa że n iu  tej ważnej  k o r esp ond en c j i  i za p o ­
rozumieniem się z dworem król .  pruskim,  k tóremu gabinet  londyń-  
ski nadesła ł  t akże  powyżs ze  oznajmienie,  odpowiadam nas tępującemi 
uwagami  na życzenie  lir. Russel l ,  być zawiadomiouym o naszeni 
zdaniu wzg lędem jego planu zagodzeuia .

P rzy  końcu  długiej  i nieużytecznej  dyskusyi  miedzy m o c ar ­
s tw am i  niemieckiemi i gabine tem kopenhagsk im rząd ce sa r sk o- au-  
s t r yac k i  u t w o rz y ł  sobie niezmienne p rzekonan ie ,  że chcąc posiąść

klucz do os ta tecznego rozwiązania  do tychczasowych  zawikłań,  p r ze -  
dewszystkiem Dania musi być p rzekonaną  o niemożności  za t r zy m a­
nia w innych częściach monarchyi  konstytucyi  z 2.  paździe rn ika 
1855  za prowadzone j  wbrew ugodom z r.  1 3 5 1/ ,  , a w Holsztynie 
i Lauenburgu  już  zn ie s i o n e /1 To  było g łównym celem naszego m e ­
morandum z s ierpnia tego roku.

Że Anglia podzieli ła ten nasz sposób widzenia,  to sp rawi ło  
nam szczegó lne zadowolenie,  nie wahain się więc wyrazić  p rzekonania ,  
że r ząd  angielski  położy istotną zas ługę koło lej dla spokojności  
Europy  niebezpiecznej  kwestyi  spornej ,  skłaniając r ząd duński ,  k tóry 
ma t ak  wiele p rzyczyn pójść za jego radą,  os ta tecznie znieść i 
w Sz leswikn kons ty t uc j ę  z r. 1855.

Nie mniej zadowalniającem je s t  dla nas,  że lord Russel l  daje 
zupe łne  uznanie p rawom zw ią zku  niemieckiego w os ta teeznem za 
pomocą uchwał  swoich rozs t r zy gan iu  w Fra nkfurc ie  kw’estyi o d n o ­
szących się do Holsztynu i Lanet iburga.

Z naszej  s t rony nnder  dalecy j e s t e śm y od wsze lkiego p o w ą t ­
piewania ,  ze właściwe Kró les two  Duńskie może wykonywać  swoje  
własne p rawo  us tawodaws twa ,  i nakładania podatków,  i nie p o t r z e ­
buje do tego p rzyzwolen ia  ciał r ep rezen tacy jnych  księstw.

Cieszy nas tedy,  ze z zrządeni  angielskim najzupełniej  z g a ­
dzamy się w p u nk ta ch ,  k tó re tenże uważa j ako n icpot rzebu jące 
żadnej  dalszej  dyskusyi .  Posp ieszamy dodać,  że z naszej  s t rony 
widzimy t akże  w p ro po zy c ja c h  s t anowiących drugą część depeszy 
hr.  Russel l a s tosowną i bardzo s tusżną  zasadę os ta tecznego  z a ła ­
twienia kwestyi  niemiecko duńskiej .

Dla zasłonienia cesa rskiego  gabinetu od od pow iedz ia lno śc i , 
winienem wpra wd z ie  podnieść,  że w' tej sp raw ie  in te rcesya t r z e ­
ciego mocars twa powinna mieć g ran ic e  w p rawie związku  n iemiec­
kiego uznanem nawet  p rzez lorda Russella o ile chodzi o w ew n ę­
t r z ną  sp raw ę  Niemiec,  pos tępować  niezawiśle  od wsze lkiego obcego 
wpływu,  według  ustaw związku .  Winienem dalej przypomnieć,  ze 
gabinety wiedeński  i ber l iński  nie mają wyraźne go  mandatu dz ia ­
łać za związe k  niemiecki ,  i że za tem nie są w możności  zap ro wa-  
dzić jaków ąś zmianę w p rawnej  sy tu ac j i  związku .  C z t e ry  punkta,  
k tó re lord Russel l  s t awia j ako zasadę zagodzenia ,  nie zgadza ją  się 
ca łkowicie 3 ugodami r.  1 8 5 ' / a , z k tórych  zw ią ze k  w y p r o w a d z i  
swoje  żądaoia,  a r zą dy  Austryi  i P rus  nie mogą,  z własnego po­
stanowien ia  w miejsce dokładnego  p rzeprowadzen ia  tych ugod 
p r zy j m ow ać  p r o p o z y c j e  nie zupe łnie z niemi zgodne.  Czy nznaia 
za dobre,  aby związek  niemiecki  p rzyzwol i ł  na tę zmienioną za ­
sadę,  wzg lędem tego  mogą  j edynie wyrazić  indywidualne zdanie 
swoje;  i zasadę tę r ep r ez en to w ać  w obec cz łonków związku  nie­
mieckiego.

T o  wy łoż yw sz y  nie waham się wyznać,  że zdaniem gabinetu 
cesar sk iego  p raw a  i i nte resa ,  k tó rych  w tej sp raw ie  bronie jest. 
obowiązany ,  p rzez  zupe łne  i dok ładne  p r ze prowadzen ie  cz te rech 
punk tów p rze z  gab inet  londyński  postawionych nie mniej sk u t e cz ­
nie zabezpieczone będą,  j a k  p r zez  p rzeprowadzen ie  ugod z roku 
1 8 5 ' / 2- Rząd cesa rski  j ako p ragnący  pokoju,  zapat ru je  się z jak 
naj lepszem życzeniem na wniosek po jednawczy,  k tóry ma pokój na 
celu,  i j e s t  aasłoniony powagą Anglii .  W  interesie osiągnienia v.e- 
mierzonego celu,  poczytuje  z r es z tą  za s tosowne j ak  najsilniej p>- 
lecić,  aby ten duch j ednakowej  sp rawied l iwośc i  dla rozmai  łych c z ę ­
ści monarchi i  duńskiej ,  k tó ry n iezaprzeczen ie  przebi ja  się w w s p o ­
mnianych powyże j  cz te rech  punktach,  k ie rował  t r ak towan iem w s z y ­
stkich tych k w e s t y i ,  k tó re obok tych punktów- s u m a r y c z n y c h ,  lub 
w celu p rze pro wad ze n ia  tychże  wymagać będą uregulowania- ,  a 
z k tó rych  najważniejszą wymieni ł  lord Russell ,  mówiąc w tekście 
swojej  depeszy o u tworzen iu  wspólnej  r ady s tanu.

Kończę powtórzen iem , że powyższe  o ś w i a d c z e n i a  nie mogą 
w uiczem osłabić zobowiązań  istniejących p o m i ę d z y  Niemcami a 
Danią,  i że  nie t y l k o  na r ze cz  związku ,  ale i dla siebie z a s t r z e g a -  
my, wyłącznie  do t ychże z o b o w i ą z a ń  po w ró c ić ,  j e ż e l i  po jedyncze 
p ropozycye  angielskie p r zez  dw ór  Kopenhagski  nie b ę d ą  o c e n i o n e  
i celu swego  nie os iągDą.

Chciej  J W P a n  . . .  w duchu tych uwag  wyrazić  sie w obec 
k. angielskiego mini st ra  , i udzielić Jego E k sce lenc j i  odpis niniej­
szego  rozporządzenia .

P ra y jm  Pan i t.  d.

Francya.
P a r y ż , 20.  l is topada.  (D on iesien ie  z M eksyku . —  Różne  

w iadom ości.)
M onitor zamieści ł  r a p o r t  ministra wojny do Cess rza  j ako 

wstęp do obsze rnego sk reś l enia wypadków,  k tó re zasz ły  w Meksyku 
od chwil i  odwro tu  j en.  L ore nce z  z pod Puebl i  do Orizaby  i na ­
dejścia przedniej  s t r aż y  korpus  j e ne r a ła  Forey.  S pr aw oz dan ie  dzi ­
siejsze,  k tó reg o  dalszy ciąg na ju t r o  zapowiedz iany zosta ł ,  obejmuje 
ins t alacyą wojska w Orizabie,  t udzież  p r z y k r e  i mozolne prace,  
k tó re  p r ze pro w adz on e  być musiały gwoi i  zabezp ieczenia wojska o:l 
wsze lkiego  napadu,  i gwol i  za ła twienia  ko mu nikac j i  z Verac ruz .  
Z sprawozdan ia  tego pokazuje się, i z mały korpus  expedycyjny jen.  
Lo ren cez  wiele miał  t rudności  do zwa lczenia  i w k ry tycznem zn a j ­
dował  się położeniu,  z powodu b raku  żywnośc i  i ś r o dk ó w  t rans  ■ 
por tu,  tudz ież  ż powodu roz l i cznych chorób wojsko t r ap iących .

Z wiadomości  z Meksyku w Moni torze do du. 9. paździe rn ika  
zamieszczonych pokazuje się,  j a k  t rudn e  i kosz towne  j e s t  zaop a­
t r zen ie  woj ska iv żywno ść  w t amtych  s t ronach.  Po wielu t rudno-
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sciach udało się in tendentu rze  f rancuskiej  wys łać  żywność  do Opi­
ł a b y  dla 10.000  ludzi na dni 40.  W  skutek kon t r ak t ów  z miej-  
soo w nu i  l iweranlnmi  po cenach dość umia rkowanych i za mocucnn 
kaueyami zapewnić wojsku użycie mięsa świeżego do dn.  31.  marca 
p rzysz łego  r o k u ;  ru k ru  i kawy na 200 dni,  t ytoniu na 140 dni, 
ratafii na 00 dni. Co zaś  dotyczę furażu dla koni,  o t ako wy z a ­
rząd wojskowy w ys t a ra ł  się p rzez  za kupno jęczmien ia  w Orizabie,
• p r zez  skoszenie ł ąk około Oriznby lezących,  k tó re do 10 .000  
t e n ln a r ó w  siana dos ta rczyły  Na pochód z Orizaby do Meksyku 
za w ar t o  umowę z k ra jowym l iwerantem,  k tó r y  się zobowiąza ł  do 
dos tawy  1000 ce tna rów mąki,  częścią w Puebli,  częścią w Mexyku,  
tudz ież  do dos tawy j ęczmienia ,  kukurydzy ,  siana i s łomy dla koni 
woj skowych .

Z t rudności  z j akiemi  przychodzi  zaprowian towan ie  10 .000 
korpusu,  można sobie wyobrazić  o ile t rudnie jsze  być musi za p r o ­
wiantowanie  korpusu  30  tysi ęcznego,  k tó rym je ne r a ł  F o r e y  dowodzi .  
Dziennik i ‘ays  zdaje się dobrze  poinformowany twie rdząc ,  iż j e n e ­
ra ł  Fo rey  p rzed miesiącem styczniem przysz łego roku  nie może po ­
myśleć o rozpoczęc iu k r oków przec iwko Pnebli.

Nowy poseł f rancuski  w T ury n i e  p. Sa r t iges  udał  się w c z o ­
raj na swoje posadę.  Nowy zaś poseł  w- Rzymie,  książę La t our  
d’Auvcrgne wyjeżdża  z Compiegne do Rzymu w dniu 28.  b. ni. 
Cesa rz  Napoleon zapros i ł  t r zecią  se ryę  gości  do Compiegne.  P o ­
między zaproszonemi  znajduje się książę i księżna Met ternich,  książę 
Cz ar t e ry j s k i  i księżna Czar to ry j ska ,  książę Reuss,  hrabiowie W a ­
lewski i P r r s igoy ,  pp. Drouin de  Llmys,  Raroche ,  de Sacy (i> J o ­
urnal Jen D ebuts)  Felieien D»vid, Ootare Feui l let  i inni.

Z Egiplu donoszą co do p rzekopu  międzymorza  Suezk iego ,
• z p rzekop  o t w ar ty  zos ta ł  pod podnóżkiem wzgór za  El Guir t ,  około 
k tórego  do 25 .000  ludzi pracowa ło. Ka nał  Suezki  wykopany  już  
został  w długości  75 k i lomet rów i komunikacya między morzeni  
ś ródziemnym a j ez io rem Timali  byłaby prawie do sku tku do p r o w a­
dzona.  S i r  Bu lwer,  poseł  angielski  w Stambule,  znajduje się obecnie 
w Alexandryi  dla p rzekonan ia  się, czyli p rzekop  międzymorza  na 
p rawdę do sku tku  doprowadzony zostanie.

Dziennik londyński  T im es  pisze,  iż uominacya barona Gros  
na posła f rancuskiego w Anglii,  naj lepsze zrobi ł a wrażenie.  Tim es  
przypomina ścisłe s tosunki  zgody i p r z y j a ź n i , j akie zachodz i ły 
między baronem Gros  a lordem Elgin w czasie wyp raw y do Chin.

Włochy.
T u r y n ,  20.  l is topada.  (P o jed yn ek  w  Turynie. — P obyt 

U) R zym ie księcia  W a lii i królew iczu pruskiego .)
Dziennik O iscussione o pojedynku między dep. Boggio a k a ­

pitanem gar iba ldińskim Civinini,  tw ie rdzącym,  iż p. Boggio obraz i ł  
jen. Garibaldi  w j ednym a r tyku le  dziennika wyżej  powołanego.  Gdy 
Boggio a r tyku łu  swego  ani odwołać ,  ani sp ros towa ć  nie chciał ,  
przeto wyzwany zos ta ł  na pojedynek,  w k tó rym walczący o ośin 
kro ków t rz e ch k ro tn ie  a bezskuteczn ie  st rzela l i  do siebie,  poczem 
sekundanci  na dal szą walkę zezwol ić  nie chcieli ,  i sp raw ę  jako 
nagodzoną uzuali .

Cała uwaga  we Włoszech  zwrócona  t e ra z  jest  ku ro zpr awo m 
W izbie deputowanych.  Zdaje się, iż s t anowisko Ra tazzego  mocno 
z a g r o ż o n e ;  o rgan jego,  dziennik O iscussione  o świadczy ł  już,  iż 
w raz ie  gdyby  minisleryum wdększość miało p rzec iwko  sobie,  p a r ­
l amen t  rozwią zan y  zostanie.

Do dziennika L a  F r a n c e  piszą z Rzymu,  iż ks i ążę  Walii ,  
k ró lewicz pruski  i k rólewna  p rzybywszy  do Rzymu s tanęl i  w h o ­
telu ambasady  pruskiej ,  i za ra z  odebral i  wizy tę  ka r dyna ła  Anto-  
nel lego.  Naz a ju t rz  mi-li posłuchanie u Papieża ,  k tó ry ich p rzy ją ł  
z n a j w i ę k s z ą . uprzejmością.

Grecya.
( Obawa zaburzeń .)

rL  l t «  n  piszą do wiedcóskiej  P resse  pod dniem 14. l i s to­
pada,  iz w ybó r  kandyda tów rządowych  Jo  kongresu  narodowego  na 
największe napotyka t rudności .  In t rygi  gwol i  k an dy da tu r y  księcia 
Alfreda nie us t a j ą ,  posels two j ednak  angielskie w Atenach zgani ło 
wsze lkie  ku temu manifestacye.  W wielu miastach nie chciano p r z y ­
jąć nowych p refek tów pr zez  r ząd mianowanych.  Lęka ją  się n iepo­
koju w wielu miejscach.

Dzienniki  pą ryzk ie  L e Tem ps  i /' opinion nalionale  uważają  
kandydaturę  księcia Alfreda angielskiego jako p ros ty  wymysł  dzien­
nikarski .

r o n i  fi a.
(Posiedzenie  Rady miejskiej )  odbędzie się j u t ro  z uderzeniem godziny 

•Rej w sali  radnej .  Na porządku dziennym sl„j ; i ,  Sprawozdanie  regulujące 
Pobór do wojska sp. R.  p.  Gębarzeweki. 8. Najin ko97.ar dla kawaleryi ,  sp.  R. 
P> Gebarzewski .  3 Dekre t  wys.  Namies t ni ct wa ,  względem inseret  do gazety 
lwowskiej ,  sp.  R. p. R  yski ,  ‘i  Kopno realności  Mayerów,  sp.  R. p. Roda kow­
ski. 5.  Kupno realności  Porembów , sp ra woz dawca  Rudny pen Rodakowski .  
6 Wypożyczenie  sali r adnej  na koncerta  ^  spraw.  R.  p. Rodakowski .  7.  P od o­
bne ąia przeprowadzeni a  loteryi na dochód cerowni ,  sp.  R.  p. Piątkowski .

Wynagr odzen i e  za czyszczenie kominuw w rea l neśc i ach  mie j sk i ch ,  sp. R .  
P- Lew akowski  Ig.  9. Rezul tat  lusl raeyi  l asów mie j . ,  sp,  R p. Dębniański .  
10. Obsadzenie  stypendyurn L ingera ,  sp.  R. p. Kol ischer  Jul iusz.  11. Remune-  
facya dla kooperatorów parafialnych za  udzielanie rel igi i  w szkołach t rywial ­

nych, sp R p. Jabłoński .  12 . Przy j ęc ie  pomocnika nauczycielskiego do zakłada  
sierót,  sp.  R,  ks. kan. Szel igowski .  13. Dar ł aski  dla byłego dyurnisty,  sp. R.  p. Ro­
dakowski  I ł ,  Rel  nrs  fabrykanta  rosol isów Majera Adam przec iw odmówione­
mu darowaniu nalrżytości  propinacyjnych,  sp. R ,  p. Lewar towski .

( Poż ar y . )  W nocy z 8go na Sty października  pogorzalo z niewiadomej  
przyczyny w J a s i e n i a  w obwodzie st ryjskim t rze ch  wł ośc ian ,  z których 
dwaj  prócz ruchomości  post radal i  wszystkie  budynki , a t rzeci  częśó tegoro­
cznych zbiorów i j eden budynek gospodarski .

W (ym samym obwodzie w O o b r o w 1 a n a  cli  zniszczył  pożar  na dniu 
22. października o północy tamtejszemu izrael icie Zai lel  S .  karczmę z ki lkoma 
budynkami gospedarskiemi,  cały zasób zboża i rozmai te  inne r zeczy w wa r to ­
ści ogólnej do 1200 zt.  Gospodarz  z żoną niebyli  podczas pożaru  obecni  w do ­
mu i zd je się,  że og;eń byt podłożony.

Dnia l i -  b- '»• wszczą ł  się ogień w S i e b i e c z o w i e  w obwodzie  żó ł ­
kiewskim w chacie tamtejszego włościanina Semena R.,  przezco dziesięciu g o ­
spodarzom tamtejszym zgorzały wszys tkie  budynki  mieszkalne  i gospodarskie .  
Przyczyna pożaru nie j es t  wiadoma.

7, lego samego obwodu donoszą nam jeszcze o drugim pożarze  w m i a ­
steczku powiatowein U h n o w i e. Dnia 21.  b. m. o godzinie 7. wieczorem z a ­
palił  się przez nieost rożność dom tamtejszego mieszczanina.  Floryana K-, zkad  
w o k a m g n i e n i u  przeniósł  się ogień t akże  n a  dom sąsiedni  Floryana  B. W c z e ­
sny jednak i usi lny r a tunek  zapobiegł  dalszemu eserzeniu  się pożaru  i z go­
rzały tylko dwa spomuione domy.

Nakoniec dowiadujemy się j es zc ze  o ostatnim pożarze  w Ż u r a w i e  
w obwodzie s t ry j sk im,  o którym donicśl śmy wczora j .  że ogólna szkoda wynosi  
do 10.0P0 zl. w a.,  - że u r ząd  powia towy,  dla udzielenia skutecznej  pomocy 
pogorzelcom,  zaniósł  prośbę do wysokiego Prezydyum Namiestnictwa o r oz p i ­
sanie di browolnej  skłe.dki w  kr r j u .  Przy  tej sposobności  milo nam donieść,  
że właściciele  dóbr w lym powiecie (Wojni łowskim)  wspierają  z całą  szczo­
drobl iwością nieszczęś l iwych pogorzelców,  i że mianowicie w S i ó l k u ,  w S e-  
r e d n e m  i K o ł o k o l i n i e ,  gdzie również były pożary w tym roku,  pobudo­
wali się już nanowo w s zy SCy pogorzelcy przy pomoey właściciel i  tych dóbr.

(Nieszczęsny wypadek, )  W R o z d z i a ł ó w ,  e w obwodzie żółkiewskim 
zginął  lfl. b. m. p rzypadkową śmiercią s iedmnastoletni  chłopak D a w i d  G r u ­
b e r ,  bra t  tamtejszego dz ierżawcy.  Wlazłszy bez żadnego powodu do jamy,  
w której  kopią gi inę tamtejsi  mieszkańcy,  został  zasypany ziemią i wydobyto 
go j uż  bez życia.

(Zboże kwi tnące. )  Z Matzen w Niższej  Austryi  donoszą do „ Pr e s» e “ i e  
pomiędzy Prot tes  o Matzen niedaleko Unter  Gi inse rndor f , zboże które podczas 
żniw tegorocznych w lipno wysypało się z k łosów na role,  puści ło korzenie,  
i przy pięknej  jesiennej  pogodzie,  żdzbla wyros ły na 22 cali w górę.  Na tych 
ż łzbl . ich okaza ły się j eszcze  przed nadejściem zimy7 piękne t rzeckca lowe kłosy 
i zakwi t ły.  P r z ed  kilko j eszcze  dniami widziano tam na polach zboże kwi tnące  
i m ak ;  z jawiało ,  klórego najs tars i  gospodarze  nie zapamiętają.

Gospodarstwo, przemysł i handel.
20.  l is topada.  Ceny p rzeciętne  cz te rech  g ł ó ­

wnych ga tunk ów  zboża i innych a r ty ku łó w  na t a rga cn  w tu te j ­
szym obwodzie  od I g o  do 15go b. ro.
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waluty anslryackiej

Mec pszenicy . . . 3 93 4 88 4 251 3 65 3 ♦ 4 50
„ ży ta  . . . 25 2 38 2 5 0 1 2 15 1 80 2 40
„ jęczmienia  . * a 2 1 0 2 20 2 10 1 50 2 15
)5 0  W  sa. .  » ą i 20 1 35 1 50 1 20 1 20 1 20
„ h rec zk i  . . 2 37 2 50 2 20 1 75 * ♦ 2 25
„ kuk ii rudzy . ♦ ♦ » 4 , 4 4 4 * * *
„ z i emniaków , 1 • 1 60 80 , 65

Cetna r  siana , . , 1 1 0 1 25 1 ♦ 1 * 1 20 ♦ 90
„ we łny  . . . . . * 125 ♦ ą. 4 * 4 4 4 *
„ nasienia koniczu . ♦ 26 o 4 ♦ ♦ 4 ♦

S ąg  d r z e w a  tw ard eg o 7 50 8 8 8 ♦ 7 60 6 77
„ „ miękkiego 5 ♦ 7 * 5 50 6 • 6 20 5 20

Fu n t  mięsa wołowego ♦ 1 0 , 13 . U 4 1 2 ♦ 1 1 * 1 2
Mas okowity  . . . • 70 ♦ 88 , 84 ♦ 80 1 • * 95

Ostatnie wiadomości.
l z % v ó w .  26.  l is topada.  Izba depu towanych  rady pańs twa  z a ­

ł a twi ła  juz nad p rzcdwczoraj sze in  posiedzeniu os ta tecznie projekt 
ustaw y względem postępowania itgodneyo  pod ług wniosków komi-  
syi mieszanej  obu izb- Potem toczyła się dalsza debata specyalnz 
nad ustaw a o należytosciach , k tó rą w końcu po raz  t r zeci  odcz y­
tano i os t a t eczn ie  uchwalono.  Dalsze obrady p r ze rw a ł o  wyjście pa^ 
nów min is t rów,  wezwą '1)’0!* na konferencyę do Najjaś.  Pana.

K rak. Z tg . donos i ,  że w miejsce byłego posła k r akow sk iego ,  
pana Helcia,  k tó ry z łoży ł  swój  mandat ,  zos ta ł  już  rozpi sany wybór  
na dzień 8.  s tycznia 1 8 6 3 ,  a Czas do da j e ,  ze wszyscy posłowie  
ot rzymal i  juz  ze st rony ma rsz a ł ka  se jmowego  zaproszen ie  do L w o ­
wa na dzień 10.  grudnia.
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Dzis iej sze wiadomości  z K r ó le s tw a  P o ls k ie g o  o gr an i ­
czają się ty lko  na n ies twie rdzonych jeszcze pog łoskach  o bliskich 
zmianach osób w wyZszych sferach u rzędowych .  1 t ak s łychać ,  ze 
h r  Z y g m u u t  Wielopol ski  ma zostać dyrek to rem  g łównym,  t. j. mi­
ni s t r em komisyi spraw wew nę t rzn ych  w miejsce pana Kel l era,  k tó ry  
podał  się do dymis j i .  AIexant lrr  Os trowski ,  dotąd gu be rn a t o r  gu-  
berni i  r adomskie j ,  ma być mianowany guberna to rem war szawsk im,  
a hrabia R o d e r y k  Potock i  zos ta ł  zast ępcą czyli  pomocnikiem s e ­
k r e t a r z a  s tanu dla spraw Kró l es twa  w Pe te r sburgu  w miejsce pana 
Ł ęs k i eg o .  Z re sz tą  opowiada ją  korespondeneye p r yw at ne  z K ró le ­
s twa  do dzienn ików niemieckich rozmai te  sz cz egó ły  o nadużyciach,  
j a k ic h  ma się dopuszezać lajny komi tet  r ewolucyjny  p r zy  w yb ie r a ­
niu kon t rybucy i  na sp r aw y  na rodowe ,  ale u r zę d ow e  dzienniki  w a r ­
sz awsk ie  nienadmieniają nic o tern.

W  P r i i s i e c l ł  zw rac a ją  na siebie uwagę powszechną r o z ­
maite adresy  p rzychy lności  se jmów prowincyona luych ,  a z  od p o ­
wiedzi ,  k tó r e  Król  udziela depufacyom z tymiż adresami  p r zyb y­
wającym,  można poznać dokładnie zdanie Jego król  Mości o t e r a ­
źniejszej  sytuacy i .  W  tych  odpowiedziach Król  z w r ac a  g łównie 
uw ag ę  na punkt ,  k tó r y  z r e sz tą  nawet  p rzeciwnicy reo rgauizacyi  
armi i  częs to  p rzy tacza ją  to jes t ,  Ze kosz ta  po t rzebne  na to dałyby 
się z ł a twośc ią  pokr yć  ; zdaje się, że opozycya względem tego 
punk tu  sp r aw i ła  na nim. szczególnie j  niepomyślne wrażenie .  Nie 
spod z iewa ł  się znaleść w tym względzie takiego oporu,  i oświadcza,  Ze 
r e o r g an iz ac yę ,  k tó ra  j e s t  wfasnem jego  dziełem,  u t r zyma,  i Ze jej 
upaść  nie pozwoli .  S tanowczą  wolą jego j e s t  t r zymać  się s tale kon- 
s ty tucy i  uchwalonej ,  k tó re j  p r aw dz i wy  wyra z  znajduje się w j ego 
p ro gra mi e  z 8.  l is topada 1858.

Fr& nkischer K u rie r  donosi ł  niedaw no tv korespondency i z ł łer -  
ł ina,  j akob y  r z ą d  b awarsk i  p r ze d  rozesłan iem zaproszenia  do pańs tw 
zw ią zk o w y c h  na konferencyę j enera lną  do M u ic b o w a ,  p róbował  
w prz ód  wyjednać p rzypuszczen ie  Aust ryi  do obrad,  o ileby odnosiły 
się do t r ak ta tu  handlowego  z F r a n c j a .  T e r a z  zaprzecza  temu 
u rzędownie  bawa rsk ie  mini ste ryum stanu,  i oświadcza,  ze doniesie­
nia r zeczone j  korespondency i  są całkiem bezzasadne .

W  par lamencie w łosk im  nie rozs t r zy gn ę ła  sie j e szcze walka 
opozyeyi  z gabinetem.  Na ostatnim posiedzeniu z 22go za rzucano  
Ra ta zz e m u formalnie,  że cała j ego pol i tyka była p rzeciwną unii 
włosk ie j ,  ale odpowiedzi  gabinetu na ten za r zu t  nie przynios ła j e ­
szcze  do tychczasowa poczta.

S p ra w a  [uznania Kró les twawłosk iego  zos tał a  znowu poruszoną 
w s te rach dj  p lomatycznych.  P rusy miały wydać uolę do swoich r e p r e ­
zen tan tów przy  dworach zagran icznych z oświadczen iem,  że P rusy  uzna­
ły  tylko tytol  Wi k to ra  Emanuela j ako  Króla W ło ch ,  i w uznaniu swojem 
miaiy na względzie tylko faktyczny stan we W ło sze i  h, a zatem nie miały 
wca le  zamia ru  uznaniem swojem dawać moralnego poparcia  wido-  
»nni i celom poli tyki  włoskie j  w nocie Duranda wyszczegó ln ionym.  
Owszem Prusy  powinny oświadczyć wyraźn ie ,  że r.-ie przyzwalają  
bj  najmniej na p re iens j  e r ządu turyńskiego  do k ra jów,  k tó re  nie 
prawneini  ś rodkami  posiąść m o ż e ;  a s tanowisko  Papieża uważają 
nadto P rusy ,  t ak ped względem rel igi jnym jak  pol i tycznym,  za nie­
tyka lne.  Zaś  Rcsya  ociąga się j e szcze  dotąd z wynurzeniem sw o ­
jeg o  zdania w tym wzgl. jdżie.

Z  F r «  s i c y i  od pewnego  czasu nadchodzą znowu częs te wie­
ści,  k tó r e  zapowiada ją  nową  zmianę w minis teryum spraw  z a g r a ­
nicznych.  W  osta tnich czasach nawet  obiegała pogłoska ,  ze Drouiu 
de Lhou ys  wystąpi  w k ró tc e  z gabinetu.  Pog łoska ta,  j akkolwiek  
ogłoszen ie  b r osz ur y  księcia N a p o le o n a , której  Drouin de Lhouys  
us i ł owa ł  p rzeszkodz ić ,  zdaje się po twie rdzać  j ą  nieco,  nie ma wiele 
p raw dopodob ieńs twa ,  tern bardziej ,  że z drugiej  s t rony w ostatnim 
odmownym liście pana Drouin de Lhou is  w sp rawie  tej  b roszu ry  
upa t ru j ą  część  systemu,  do p rzeprow adz en ia  k tó rego  Drouin mia­
nowany  zos ta ł ,  a k tó ry odnosi się g łównie  do uporządkowania  r z e ­
czy we Wł osz ec h .  —  W z g lę d em  sp raw y greckiej piszą z Paryża  
do K oln. Z l g że j a k  sie zdaje p rzy jdzie w kró tc e  do wza jemnych 
pub li cznych oświadczeń  między Paryżem a Londynem.  S łychać ,  że 
M onitor  poda w kró tce notę,  w które j  zasada n ie in t e rw enc j i  i u t r z y ­
mania t r a k t a tó w  z r.  1832  zapowiedz iana będzie.

Wiadomości  dziennika rskie z ( ń r e e y i  sięgają do 16go b. mi 
P o tw ie rdza ją  one,  że kandyda tu ra  księcia Alfreda do t ronu g r e ­
ckiego robi  coraz  większe postępy,  chociaż z drugiej  s t rony  ag i ­
tu ją  w kraju rozmai te  kluby', z k tó rych  każdy p rawie popiera wi­
doki  innego kandydata .  W  kilku miastach nie chciano p rzy jąć  p r e ­
f e k tó w ,  k tó rych  mianował  r ząd  p r o w i z o r y c z n y ,  i obawiano się 
przeto zaburzeń  w kilku miejscach.

Z  Aten nadeszła  wiadomość na Pa r yż ,  że w Pireju p rzysz łe  
do żwa wyc h  spo ró w  między oficerami maryn ark i  f rancuskiej  i a n ­
gielskiej .  J e s t  j ednak  nadzi<-ja, że  ta sp raw a  za ła twi  się spokojnie,

Z  Cz r n o gó ry  donoszą,  ze Mirko,  ojciec panującego księcia 
Mikołaja ,  udał  się do Wiednia ,  aby w sp raw ie  budowy fortyfikacyj 
tu r eck ich  w C z er no g ór ze  wyjednać poś rednictwo  gab inetu austya-  
ckiego.

•  N a j ś w i e ż s z a  p o c z t a .
F a c j i ,  24go  l istopada.  Dzis iejszy Constitutionncl p isze :  

Dzienniki  zagran iczne  doniosły o drugiej  nocie p. Drouin de Lhouys 
wzg lę dem  Ameryki .  Możemy zapewnić ,  że ta pog łoska j e s t  zu pe ł ­
nie bezzasadna.

Przyjechali d o  L w o w a .
D nia  25.  l i s to p a d a .

Hotel G e o r g e : PP.  Kr/ .ysztofowicz A. ,  z Tryhuehowiee,  — Zagórski  A., 
na Podole.

Hotel E u r o p - j s k i : Tk as cb of  J.  rad.  nadw. ,  z Tar nowa .  — Br.  Poten K., 
* Olszanki .  Rosnoweki  K., z T a r U k n w a  -  L ’tyński  J ,  z Wierzbicy.

Hotel angielski :  Niezabi towski  W.,  z Uherzec.  — Baroni  J. ,  z Siowity.
Pod T y g r y s a :  Niadzw ecki  K.,z Foreszc/ .y.
Zaje :d Les zc zyńs kie go :  Matkowski  J,, z Wcldzi sza .

Wyjechali *e Lwowa.
Unia 25.  l istopada.

PP.  Smaluwsl  i K.,  do Kawska.  — Krasnopolski  K. i Januszewicz  A. 
ros  rotm..  do Medyki.  — Hr. Borkowski  S . , do Wiednia.  - Łodyótk i  Hen. ,  
do Milatycz.  — L o d jń s k i  S , do Nahorzec.  — Hr. Karnicki  T. ,  do Wole rurh ,  
P apa ra  H-, do Zubowmostó w. - Sokołowski  J , do Olendry.  — Trojanki  E. ,  
do Droltomyśla.  — tir .  St arzyński  B., do Derewni .  Jabl  nowski  A., do R a ­
wy. — Rylski  E., do Ostrowa.  — Wiloslawski  B , do Wojciechowice.  — Wi -  
toslawski  B., do Zydowiee.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
lin io  2 4 .  listopada 1 8 6 2 .
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W n icy śnieg 10" ; przedpołudniem deszcz 0 . (8

T & A T 11.
Dz iś  na scenie polskiej : „ B a ń k i  m y d l a n e ^  komedya w 2ch 

aktach z f r ancusk iego ,  i „ F o l w a r k  l * r i m e r o s e “ kome-  
d y o - o p t r a  w 1 akcie z francuskiego.

T e r  m  i n  a
sp rzed a ży , kupna, d zierża w y , licy taey i i t. d.

Dr.is 28.  l i s topa da :  8prz,edaż realności  Nr .  2>9 w S u  c z a  w i e .
Dnia 30. l is topada:  Lwylacya  na dos t arcz -nie  ka  cienia na drogo Zól- 

kiewsŁo-Moslowską za pomocą of - r l  w Ż ó ł k w i .
Dnia 4 g r u d n i a :  S p r z e da j  realności  Nr .  ? 8 i - 7 5 3  w T a r n o p o l u  i 

Nrów 71 i 74 w M o ś c i s k a c h .
Dnia 5. gr udni a:  Sprzedaż  sumy na dobrach Ja rhurów we L w o w i e .  
Dnia 10. g r u dn i a :  L icy t ac ja  na czyszczenie  kanałów zabudowań za p o ­

rno: a ofert  w S t a n i s ł a w o w i e
Dnia 11. g r u d n i a :  S p r z e d , ż  realności  Nr. 

i Nr.  351 m. we L w o w i e .
Doia 12. g r udn i e :  Sprzedża  r eulnoś . i  Nr.

33.  w 

479 w

Jahowcach w B ó b r c e  

R a w i e .

K a r  8 l w o w s k i .

Br,i z 25 l istopada. gotówka tow arem
zł. c. zł.  | <•

Dukat  holenderski  . . wiił. a u * Ir 5 76 5 81
Dukat  cesarski  . 6 77 5 82
Pół iuiperyał  zt.  rosyw-l. i » * 9 94 10 3
Rubel  s r ebr ny  rosyjski  . 1 91 1 93
T a l ar  pruski  . . . 1 81 1 82
Polski  kui-ant i pięciozłotówka _ ..
Galicyj.  listy zas tawne w. a. za 109 zł. 79 35 79 95

» • „ in. k. za 100 zł. / 83 35 83 95
Gal icyjskie obl igacj  e indeinnizacyjue 70 67 71 23
5%  Pożyczka narodowa 82 17 52 j 80
Akcye gal.  kol .że laz  Karola Ludwi ka 222 67 224 ! 50

Kars listów  rastawnyefo w gal. stan Instytucie kredytowym.

Dawne

Instytut Za kupon

Dnia 2 ’ . l istopada.
kupuje |  sprzedaje ‘wypada

zl. | c. |  zł.  | c. zl.  | c.
kuponów 100 po w.  a. , , 79 1 75 1 80 1 25 1 169

100 „  „ . . . 63 | 74 j 84 | 27 1 168

Telegrafowany kars wiedeński papierów i weksii.
Oiłia 25 l istopada

Z naroóh po b°/Q za 100 złr,  82.65.  Metaliki  po fi '7 za lll(t i ł .
71.40;  po 4*/g*ś za 100 zł.  — . - ;  po 4 % za 100 zł.  - . —  O b l i g a c y c  m -
d e ni o i z a c‘y j  n e Niższej  Austryi  po ó "L » •  100 zł.  — .— j W ę g i e r -------.
Galicyi — ; Bukowiny — .— j Akcye Banka  naród. iwego sz t uka  787 -  i 
Instytutu kredytowego dla handlu i przemysłu 222 — ; iniższo-aast r .  t owa rzy ­
s t wa  eakomtowego — . - .

Ł u t y  z a s t a w n e .  Galie,  instyt .  kred.  po 4% za ICO zł.  —.
V t ' e x l o w j - .  Za 100 zł.  południowo niemieckiej  waluty — . —. —

Lipsk za  100 talarów —  — . Londyn za 10 funtów szter l .  122.10, Medjotan 
za 100 zł. waluty aus t ryack.  — .—ó. Paryż  za 100 fr. — . —.

E ś u r s  z ł o t a .  Dukaty ces.  mennicze  5 . 8 4 .  dukaty ce<. palnej  wagi
—. — . korony — .— , połkorony —. . S r e t r o  121 36.

Odpowiedz ia lny  R e d a k t o r  A d o l f  R u d y ń s k L Z  c. k. yalic . drukarn i rządowej.


